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We wtorek, 1 października wpłynęły pieniądze na konto szpitala. Dzień wystarczy, by je
wydać, a to wciąż zbyt mało, by zapłacić wszystkie rachunki – przyznają zarządzający WSZ w
Skierniewicach. Dobra informacja jest taka, że po niemal roku oczekiwania na zastrzyk
pieniędzy, tracąca płynność finansową placówka otrzymała kredyt i fundusze na spłacenie
najważniejszych zobowiązań wymagalnych.

– To daje nam oddech, odsuwa trudności, nie znaczy, że kwota wystarczy, by zbilansować budżet.
Następnego dnia po wpłynięciu na konto WSZ pieniędzy, zostaną w całości rozdysponowane –
przyznaje Dariusz Diks, zastępca dyrektora.

Na zwołanym briefingu prasowym (1.10) nikt się nie zastanawiał, że czas wstrzymywania decyzji o
zaciągnięciu przez szpital kredytu dyktowany był kalendarzem wyborczym. Dziś nie ma to znaczenia.
Dług szpitala przekroczył kwotę 30 milionów złotych. A 10 milionów zobowiązań wymagalnych to
stan sprzed miesięcy.



Jednym z ważnych warunków, które postawił nam marszałek przy decyzji o zaciągnięciu
kredytu, było pozyskanie go z banku państwowego. Kredyt został przyznany i we wtorek,
1 października pieniądze BPK przelał na nasze konto – mówi Jacek Kaniewski, dyrektor
szpitala.

Podczas spotkania zarządzający WSZ poinformowali również, że wprawdzie w tym roku nie uda się
zakończyć inwestycji budowy centralnego bloku operacyjnego, ale kilka tygodni wystarczy, by zacząć
korzystać z wyremontowanych dwóch sal, które są wyposażane.

Mamy nadzieję, że w takim ograniczonym zakresie zaczniemy tu operatywę w
najbliższym czasie – oświadczył Kaniewski.

Zarządzający szpitalem zapowiadają również, że starają się o pozyskanie z Regionalnego Programu
Operacyjnego pieniędzy na termomodernizację sześciu budynków szpitala. W efekcie pozwoli to, jak
wynika z założeń projektu, zaoszczędzić w ciągu roku 0,5 miliona złotych na kosztach ogrzewania.

Uczestnicząca w konferencji radna sejmiku wojewódzkiego Ewa Wendrowska, przewodnicząca
komisji zdrowia poinformowała również, że do WSZ trafią pieniądze z Funduszu Sprawiedliwości.

Za pieniądze zostanie zakupiony sprzęt do ratowania ofiar wypadków i zdarzeń losowych. Chodzi
m.in. o sprzęt, który umożliwi prowadzenie prawidłowe akcji resuscytacyjnej oraz respiratory,
pozwalające na transport osób, które nie mają własnego oddechu.
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